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DODATEK DO GAZETY KUKRYERA 
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KRAJEHHPLA OBDABJIEHIA 


I. OGszeaenie. 
: 1. Or» Bumaencxaro I yóepackaro Tiparxenis. Jaa 
nponszBeqeuia ToproBb Bb Bunemcxoji Kasennoji Ilanark 
ka organy Bh HOBOE cozepxanie Ą0 KCTCHEHIA rpexh 
abria npemuum», HeHCHPABHPIMP COJeP'KArTE1EMb Fi- 
Buronckoń m RscoBckońi Ile YTOBBIXP CTAHINA HA3HAUCHB 
ropr» 26 6ynymaro IMapra, a Bb» Tpu adu noca ona- 
ro repeTopikky; 0 YeMN'OÓWABATETCA KENAIOMIUMY YYA- 
, CTROBATE Bb CHX» TOprAX%, ĄAÓBI ÓNArORO1MAM ABHTCA 
Ch 6naroKaĄcRABIMH 3AXODAMKA Bb ORYIO Hlanary. Pe- 
Rpaanx 19 qua 1855 Toga» 

CoByrunsb JlaspoBcxiż. 

Crona Hauaavnnke B. Ilapckiit. 
Dosmrunk» Iezapiii flnosbnxiń. (285) 
————— t 
I. Hpogawa goma. 
„1. Bmaiencxiń llpukagb O6uqecrgemiaro IIpmzph= 
HIA o6baBaxern: wro KamMeminii qomb BuneuckuX%b 
OÓwrnareneń espeesb JlexncoBb Bb ropogb Banbub 
Ha þopimrark Konuni TOprb Ha3bIBAeMOMH IO0A'b N.1,igt 
tocroauriińi, sa qoarv flpukasy upopaBarca ÓyąeTb Bb 
OHOML Cb NMYÓ6JKYHLIXP TOPTOBŁ Bb CPOKAXb: IIEDBBIK 
~ Mapra 26, Bropbit Mapra 29 u rperiii Anpbas 1-ro 
uncab cero 18505 roga, meAAKMIMie KYNKTE TOTb Ą0M%h 
uMbiora ABUTCA Bb llpukas» Ma MOKAZAHUBIA UKCJA. 
eBpana 22 gna 1855 roga. 

Jachąareny Kcagepii 

Cexperapr EropoBr. 

Uronanauanbunkh BbrronoBckii, 

YACTHBIA OBDABIERIA. 
TLI. Oświadczenie. 

1. Roku 1855 mca Febrnaryi 21 dnia, przed 
Aktami JEGO IMPERATORSKIEY MOŚCI ptta Wi- 
leńskiego niżey podpisany czynię oswiadczenie w imie- 
niu i rzeczy JW. Jana Rudsiejewskiego Marszałka 
Pitu Mozyr, z następnych powodow: JW, Anna z Xią- 
Żąt Radziwiłłow Lubańska Półkownikowa b. Woysk 
Polskich posiadając za prawem zastawném majątki Wyż 
‘sokie į Józefin z attynenoyami Mińskiey Gubernii w 
Powiecie Mozyrskim położone, takowe, prawem trzy- 

etnio arendownóm 1835 r. Augusta 19 datném, eorun- 
em o} na urzędzie Pttm Wileńskim przyznanóm, za 
Summe roczney arendy rubli srebrnych 4,8g0 , de~ 

rminując wypłatę onych dwóma ratami, to ješt: w 
dniach 25 Apryla i 29 7bra Veteris Stili po rubli 
lakichże 2,445, biorąc oraz z góry przy zawarciu kon- 
traktn na conto raty pierwszey rubli srebrnych tysiąc, 
W trzyletnią dzierżawę 2 dnia a Junii 1834 r. poczye 
hającą się , a takowegoż dnia i moa 1857 r, kończą- 
cąsię JW, Marszałkowi Rudziejewskiemu postąpiła, 
wolny wstęp do łagow »a browar i dworne potrze- 
y zapewniła, a zaręczając zupełną trzyłetniey dzier- 
Ławy spokoyność, od wszelkich do tych Dóbr zmie- 
Rzać mogących prooederow bronić i zastępować obo= 
Wiąząła się. Skutkiem jąkowego prawa zaledwo JW, 

arszałek Rudziejewski objął *pomienione majątki, 
Wraz kredytor JW. Lubańskiey Jmó Pan Rymaszew- 
ski przyszedł do onych 2 dekretem Sądu powialo- 
wego Słuckiego i przedpisaniem Mińskiego Cywilne- 
80 Gubernatora, którego nim JW. Radziejewski nta- 
Bodził i należne onemu pieniądze wypłacił; prócz 
ambarasn i nieprzyjemności,na jikie był narażony, zna- 
tzney mitręgi w gospodarce doświadczył, poczóm ni. 


Terni 
(286) 


eli przyszedł termin powtórney wypłaty , rozeszła ' 


śię wiadomość o NaywyżSzym Ukazie zalecają- 
tym wszystkie dobra do ordynacyi Kleckiey i Dawid- 
Brodeckiey należne, w czyjómby takowe niebyły wła- 
aniu, zająć i JO. Xięciu Leonowi Radziwiłłowi we 
„adanie oddać, oczóm JW. Rudziejewski na tych- 
e donosząc JW. Lubańskiey, żądał pewnych za- 

ubezpieczających jego dzierżawę , lecz niemając 

i 


+ 
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OGŁOSZENIA URZĘDOWE. 


T. Wgłoszenie. 

Qd Wiłeńskiego Guberniałnego Rządu niniey- 
szóm ogłasza się, iż dla odbycia targow w Wileńskiey 
Izbie Skarbowey na oddanie w nową dzierżawę do 
upłynienia trzylecia dawnieyszemu  nieakuratnemu 
dzierżawcy Jawniuńskiey i Wiesowskiey pocztowych 
stacyy, przeznaczony targ 26 następającego Marca, a 
we trzy dni po nim przetarg; 0 czóm ogłasza się Ży” 
czącym uczęstniczyć W tych: targach, aby raczyli przy= 
bydź z pewnemi ewikcyami do rzeczoney Izby. Lu- 
tego 19 dnia 1855 roku. 

Sowietnik Ławrowski. 
Naczelnik Stołu W. Szarski. 


Powytczyk Cezary Jałowiecki. (285) 


11. Przedaż domu. 

Wileńska Izba Powszechney Opieki ogłasza, iż 
murowany dom Wiłeńskich obywateli Star. Nechisow 
w mieście Wilnie ma przedmieściu Konnym targiem 
nazwanóm pod N. 1,191 położony, za dług Izhie na- 
leżny będzie się w niey przedawał z publicznych tar- 
gow na terminach: pierwszym Marca 26, drugim Mar- - 
ca 29 i trzecim Kwietnia 1 dnia ninieyszego 1835roku, 
Łyczący kupić ten dom, mogą przybydź do Izby na 
pomienione terminy. Lutego 22 dnia 1835 roku. 

1 { 


Assesor Xawery Czernioki. 
Sekretarz Jegorow, 
Naczelnik Stołu W ygonowski. 


OGŁOSZENIA PRY WATNE. 
dogodney odpowiedzi, zmuszony był dla własnego beze 
pieqzeństwa. zaprezentować w Attach powiatowych 
Mozyrskich wypadającą wedle kontrakta za drugą pó- 
łowę roku summę i razem w tey mierze zapisać oś= 
wiadczenie, między zaś tóm widząc krescencyą w po- 
mienionych dobrach zupełnie szczupłą , wyrobkowi 
dni panszczyzńnianych nieodpowiednią , zakontraktował 
na wyrobek smoły las do ordynacyi Dawidgrodeckiey 
należny we władaniu JW. Półkownika Czudowskie- 
go będący, jakowa robota, Oraz urządzenie gorzelni, 
gdy się exekwowała, w tóm Plenipotent JO. Xięcia 
Leona Radziwiłły, W, Sędzia Salmonowicz zalece« 
niem 1854 r.gbra 5o Łowczemu Dawidgrodeckiemu - 
Skinderowi daném , nietylko wyrobku smoły w za- 
kontraktowanym lesie zabronił , a wyrobiony towar 
aresztować kazał, lecz nadto wzięcia drew na opał i 
do gorzelni, oraz użycia zbywającey panszczyzny za 
granicę majątkow niedozwolił , przez co 3W. Mar- 
szałek Rudziejewski na naywiększe straty varażonym 
został, gdyż gorzelnia jedyny fundament Ekonomii u- 
stała; wzięte na brahę woły Żadney korzyści nieprzy- 
niosły, a krescencya za nic wyprzedaną została, powin= 
ność zaś Wřosojańska, jako Żadney roboty na grune 
cie niemająca,bez użytku pozostać musiała, Tym porząd= 
kiem JW. Marszałek Rudziejewski z possesora , z0= 
stawszy tylko czasowym rezydentem, nie tylko pro- 
centu od sammy JW. Lubańskiey i jey kredytorowi 
Rymaszewskiemu opłaconey niema , lecz owszem z 
kapitału tracić musi, o co wszystko chociaż ciągle 
do swey Juryzdatorki kołatał, nigdy jednak stoso. 
wney interesowi odpowiedzi nieodbierał , wreszcię 
chociaż W. Sałmonowicz za rekwizycyą JW. Lu- 
bańskiey, assekuracyą dopiero w dniu o Januaryi 1855 
r, wydaną, zapewnił niby spokoyność dzierżawy JW, 
Rudziejewskiego, niedaley wszakże jak do 11 Apry- 
la biegącego ;835 r. obok którey dając Administra- 
torowi Dawidgrodeckiemu dyspozycyą pozwalającą dla 
JW. Rudziejewskiego lasu na opał i wyrobek smoły 
za opłatą pniowszczyzny, przygotowaney juź łuczywy 
w piecu składać zabronił, przez co poniesionych strat 
bynaymniey niezabezpieczył , owszem znięcia górą 
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dwumiesięcznego czasu, to jest: od 11 Apryla po 12 
Junii roku pierwszego , naywidoczniey znieażytkow 
tegoż czasu na nowe straty naraził, Potakióm z nay- 
widzialnieyszą dla JW, Rudziejewskiego krzywdą za- 
pewnieniu, tenże JW, Rndziejewski z powodu urzę-, 
dowania niemogąć sam bydź w Wilnie u swey Ju- 
ryzdatorki JW. Lubańskiey dla przyzwoitego umiar- 
kowania się, uprosił w zastępstwie swoióćmł W .-Heltma- 
na, którego Żadnych słusznych uwag JW, Lubańska 
nieprzyiimując, mówić nawet z onym niechciała, Spo- 
sob taki JW. Lubańskiey w traktoweniu interesu acz- 
kolwiek okazał się bydź'dziwny, jednak JW. Rudzie- 
jewski daleki od wszelkich krokow processowych i 
chcący zawsze dowieść ile w każdóm zdarzeniu sza- 
nuje spokoyność i zacisze domowe, oderwawszy mię 
od innych ważnych 'ivteressow , zobowiązał abym się 
udał do Wilna, widział'się z JW, Lubańską i wszel- 
kie zachodzące kwestye ostatecznie po przyjacielska 
ułatwił, lecz JW. Lubańska czy stę wstydząc uprzed- 
niego swojego z W, 'Heltmanem .postępku, czyli też 
mniemając dla siebie bydź krzywdą traktowanie z 
Plenipotentem o interesie wtedy, kietly mając ze mną 
samym rzecz względem dzierżawy majątkow Wyso- 
kiego i Józefina, wspólnie się że mną do końtraktu pi- 
sała i ony przyznawała, wyiść z'Gabinetu mieraczy- 
ła, mówiąc przez Garderobianę, że jeżeli tylko mam 
oddawać pieniędze (choć niewiadomo za co) tedy one 
przyimuje, a jeżeli mam co mówić io interesie , tedy 
widzieć się niechce. = Nima więe. JW. Marszałek Ru- 
dziejewski o dopełniony sóbie zawod a ztąd wynikłe 
straty właściwą koleją z obżałłną T,ubańską rzecz 
mieć będzie, tómczasem żrzekając się tytularney Wy- 
sokiego i Józefina dzierżawy, która sama przez się od 
30 gbra ominionego 185% r, z pobudek wyżey obja- 
snionych już ustała, Ainieysze oświadczenie zapisuje, 
które jako Plenipotent podpisuję: Karol Nereżiusz, 

Roku 1835 mca Februar. 22 dnia, Przed Są- 
dem Powiatowym Wileńskim stawając osobiście W, 
Jmóć Pan Karol Nereziusz ninieysze oswiadczenie pó 
mastałey w tymże Sądzie na podaną prośbę rezolucyi 
wpisać do protokółu podał 'i one w tymże protokóle 
własnoręcznie podpisał. 

Assesor Michał Sperski. 

Kollegialny Frogestrator Naborowski. 

Czytano z Protokółem Jan Swaracki, (200) 


IV, Ogłoszenia. 

1. Ja niżey podpisany czynię wiadomo niniey- 
szóm pismem publicznem iż dwie summy kapitalne je- 
dną rubli srebrem tysiąc, a drugą rubli srebrem dzie- 
więć-set oraz summę procentową trzysia rubli srebr= 
nych: jakie JP. Annie 'Chartocie Maryi z Kienicin 
Neymanowey na majątku Bóbr Łowkożem w powie- 
cie Telszewskim Gubernii Witeńskiey położonych do 
zapłacenia przez possesorow onego majątku t, i, A- 
brama i Kliasza Łewinów, stosownie do Dekretu Ex- 
dywizorskiego z dnia 2% Septembra 182% z terminem 
na 24 Junii 1898 summ rubli srebrnych 1,300, 0- 
raz rubli srebrem 900 na 24% Junii 1854 przysądzo- 
ne zostały, a które to summy przez Panią Neymano- 
wą mocą przelewu z datty 25-Junii 1825 r. w NiŻ- 
szym Telszewskim Sądzia pod tąż samą datą' zaak- 
tykowanych na rzecz JPani dawnieęy Hassenmiilierowey 
a teraz Żony Kołlegskiego Sowietnika i Kawalera Bun- 
ge, niemniey dzieci jey to jest synów Adolfa. i Euge- 
niusza oraz córki Heleny wszystkich sukcessorow po, Sp. 
Hasenmiillerze, odstąpione i przelane zostaty; takom 
we tedy kwoty wyŻ-oznaczone ja od w mowie będą- 
cey Hassenmiullerowey swem, oraz imieniem swych'dzie- 
ci działającey prawnie nabyłem i onych statem się wła- 
ściciełem, a tö na mocy przelewu z dniaa6 Oktobra 1851 
na osobę mują przez Panią Neymanową od rzeczoney JP, 
Bungowcy do tego! Aktu upoważnioną (stosownie do ple- 
nipotencyi z dnia 8 Oktobra 1828 w mieście Mosk- 
wie wydaney, a 25 Nowemb, t. r. w Niższym Sądzie 
Telszewskim  produkowaney i pod N. 558 do Akt 
wciągnięley),z przyczyny zaś że wyż-wyrażeni sukcessoro- 


RNA OOOO OO WO s 
BHABHA, Tunorpafia A. Mapuuxonckaro. IlesazaTs posnoakerca. PeBpana 26 qua 4835 r. Iąenaopu Crarckiń Coe. u Kara. Æ. Bo poecnił ý 


'niu przez Sąd właściwy uznaną zostanie, 


'gistracie Wiłeń, je aktykowały. 


| wynikłą do funduszow wybywających rzeczony dom 


(iużywanych, oraz służyć może strojeniem na żądanie 


wi. po Hasenmillerze (w imieniu których matka ich te- 
raz Bungowa działała) na oznaczoney plenipotencyi nie 
byli podpisani, wzywam ich przeto obecnóm pismem pu- 
blicznem a mianowicie Adolfa i Eugieniusza oraz Hele- 
nę wszystkich Hasenmiillerow, ażeby w razie ieśliby prze- 
ciw woliswey matki działać zechcieli,i na uczynioną przez 
nią przedaż pretensyi do possćssorow Lewinów nie 
zgłosili się, aby o to'do 'Opieki Dworzańskiey Telesze- 
wskiey zgłosić się chcieli; w przeciwnym rasie po u- 
płynieniu prawem naznaczonego czasu uwaźnni bg- 
"dą jdko niemający Żadney pretensyi do wzmianko- 
waney przedaży, a takowa ża prawną w całóm znacze- 
FHilno 
26 Lutego 1855. 
Simon Łazorowicz Rosenthal; (292) 
„fP osBonaemca nezatame , Iloamymejicmepn MeszeB». 


a Maryanną Liboschitzówna osobiscie , Helena 
zaś Heymanowa i Anna Braunowa przez pełnomioc- 
ników działające siostry między sobą rodzone a córki 
Jakóba Tłnktora Medycyny i Buey Liboschitzow, pra- 
wem wieczyśtóm w 1854 r. kwietnia 49 wydanym, | 
a 18 tegoż miesiąca w Izbie Cywilney "Wileńskiey 
przyznanóm i listopada 22 w akta Magistratu W ileń, 
wniesionóm, kamienicę po zeyściu rodziców przez się 
esiągnięte w mieście Wilvie przy ulicy Niemieckiey 
ʻi S. Mikołayskiey leżącą z dwóch numerów osobnych 


5151518 złożoną WY W, Maryannie Jankowskiey Pree- | E 


łożoney, Elżbiecie Chamskiey Wikaryi i całemu Zgro- 
madzemiu Panien Maryawitek Bomu Wileńskiego S. 
Stefana wybyły, niemniey w przyległym domu exdy- 
wizorskim numerem 517 oznaczonym schedę równieź 
po zeyściu rodziców w aktorstwo swe przeszłą i pra” 
wem opisaną, razem im przedały, Następnie Helena 
Heymanowa i Anna Braunowa dokumentami w 182% 
r. marca 21 w Berlinie i maja 12 w Karlsruhe for- 
malnie uczynionemi, października 4 i ro w lzbie @y- 
wilney Wyileńskiey, a listopada 22 w Magistracie Wi- 
leń: jawionemi prawo to utwierdziły, Mocą którego 
Panny Maryawitki Wiłeńskie kamienicę |; schedę po- 
wyższą w r854 r, kwietnia 23 w drierżenie swoje 
ubjęły,nabytą za Naywyżaszóm dozwoleniem NAY- 
MIŁOSCIWSZEGO MONARCHY, a grudnia 268; 
wwiązanie Urzędowne spełniły, Gradnia zaś 22 w Me= 
Przeto jeżelrby kto- 
kolwiek bądź miał pretensyą z jakichkolwiek zrzódęł 


po szczególe okazany z wyrażeniem numer., aby się 
'raczyli jawić do Zgromadzenia WWW, Panien Marya- 
witek Domu Wileńskiego S. Stefana w przeciągu dwó- 
dziestu sześciu miesięcy po takowym ogłoszeniu, to 
jest przed dniem 25 kwietnia 1857 r. pod utratą rat 
nazawsze swych stosunkow do tego domu, Go aby 
publiczności wiadomóm było, niżey podpisany imie- 
niem Pavien Maryawitek awizacyą ninieyszą do Ga- 
zety Kuryera Litewskiego podaje. R. 1335 mca lu- 
tego ga dnia, X. Andrzey Willinsz Kapelan Zgr. 
PP. Maryawitek Domu Wileń. S. Stefana, (284) 


«e. WILHELM LUDWIK MUTHREICH Me- 
zykalny i Tustrumentalny Fabrykant z Berlina, po 
odbytey podróży za swemi interesami, powrócił do 
tuteyszego miasta Wilna, i ma honor zawiadomić 
Prześwietną i Szanowną Publiczność, iż zakład swey 
fabryki (od wielu łat powszechnie wiadomey) w roz* 
maitych gatunkach Pantalionow i Fortepianow à la 
maniere St. Petersburgski i Warszawski w naynów* 
szym guście i trwałości atworzywszy, nayduje się te” 
raz w domu Michela ogólnika idąc do tatarskiej 
bramy naprzeciw domu Kostrowcy, Za każdy Instru 
ment lub Pantałion swey roboty zapewnić może kupu” 
jącemu na lat 5, * A takoż przyimuje on obstalowaniź 
na nowe Instrumenta, nie mniey reperacyą starych 


każdego za cenę mierną. (258) 
lerararh qosBonnerca Ilonurmeńcrep» MesneB>. 


